D. 22. Czerwca. — Rok 1851. 
k Niedziela. 


Pojutrze, w Kościele Archi-R atedralnym i Metropoli- 
talnym Śgo Jana, odbywać się będzie uroczyste Nabo- 
żeństwo na cześć Śgo JANA Chrzciciela, jako Patrona 
tegoż Kościoła i Parafji.. , 

NAJJAŚNIEJSZY PAN, w czasie pobytu swego w War- 
szawie, mianować raczył Kawalerem Orderu Stej ANNY 
Tej kl: z brylantami, Jenerała-Porucznika Gerlach, Je- 
nerała - Adjutanta N. Króla Pruskiego; a Kawalerem 
Orderu Sgo STANISŁAWA Tej kl:, Pruskiego Radcę Taj- 
nego Gabinetowego /l/atre. ; 

NAJJAŚNIEJSZY PAN, ozdobić raczył złotą szablą z na- 
pisem za wałeczność, Pułkownika jazdy Adama Woj- 
cickiego, Dowódzcę 4tej Brygady Wojsk Rozackich na 
linji Kaokazkiej. 

J. C. K. MOŚĆ, mianować raczył Kawalerem Orde- 
ru Śgo WŁODZIMIERZA III kl:, Pałkownika Sztabu Jene- 
ralmego Chodźko, Naczelnika Tryangulacji kraju Za: 
kaukazkiego. 

NAJJAŚNIEJSZY PAN, mianować raczył Kawalerami 
CESARSKO-K RÓLEWSKIEGO Orderu Śgo STANISŁAWA Hej 
klassy z Koroną Cesarska: Spatara, Szefa Milicji Wo- 
łoszczyzny, .Wornika Cheresko; Adjutanta Hospoda 
ra Xięztwa Wołoszczyzny, Pułkownika Vice-Hrabiego 


de Grammont; i Szefa Milicji Mołdawskiej, Hetmana’ 


Maurokordato; tegoż Orderu Ilej kl:, Pomocnika Spa- 
tara, Pałkownika Milicji Wołoszczyzny, Poznańskiego; 
Wel-Wornika Mołdawskiego Milo; byłego Dyrektora 
Departamentu Spraw Duchownych, i Dyrektora Szam- 
belanji Mołdawskiej Prokofieja F/oresko; tegoż Orde- 


ru Illej kl:, Majora Milicji Wołoszczyzny Bottan, Adju-- 


tanta Hospodara Xięztwa Wołoszczyzny Kalinesko, i 
Sprawnika Tekuczskiego, Spatara Boksżanesko. : 

Rozkazem CESARSKIM, Rz: Radca Stanu Hrabia Mo: 
stowski, Prezes Towarzystwa Dobroczynności w Wił- 
nie, uwolniony został na własną prośbę od tych obo- 
wiązków. 

Sztabs-Rotmistrz Fedorenko, z Pułku Huzarów Xoia 
Fnypenvka Hessen-Kasselskiego, Adjutant Wojennego 
Jenerała-Policmajstra armji czynnej, awansował na 
Rotmistrze; a Kornet tegoż pułku Jan Fuhrmann, na 

orucznika. 

Rada Państwa uznała w dostojeństwie szlacheckiem 


* Przodków, Kazimierza i Wawrzyńca Dombskich, šta- 


howiąc, aby ród ich wpisany był do Xięgi lej Genealo. 
Sicznej (Cesarstwa). i 

rzez Najwyższe Rozkazy 4. C. K.MOŚCI, przyjęci 
na służbę, z rangą Sekretarza Kollegjalnego: Kandyda- 
ci CESAnskicn Uniwersytetów: Petersburgskiego Rogo- 
ziński, na p. o. Assessora Prawnego w Wydziale Skar- 
bowym Rządu Gub: Warsz:; Dorpackiego P/ąskowski, 
na Applikanta Kom: R. P. i Skarbn, i Sgo WŁODZIMIE- 
RZA, Kozakowski, na Applikanta Banka Polskiego.— 
W Sekretacjacie Stanu Królestwa Polskiego, przyjęty 
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Jutro, Śtej Agrypioy P. M. 


na służbę: Z dymissjonowanych: Uwolniony w 1840 
r. z Klastyckiego Pułku Huzarów z rangą Sztabs-Rot- 
mistrza, Hrabia Tyszktewźcz, na nadetatowego Urzę- 
dnika, z przemianowaniem na Sekretarza Gubernjalne- 
go.— Przeniesiony: Urzędnik do prowadzenia rachun- 
ków Rassowych w Kommissji umorzenia długów Pań: 
stwa, Radea Dworu Zarzycki, na Urzędnika przy Rom- 
missji: Prawodawczej ustanowionej do rewizji i ułoże- 
nia Praw dla Królestwa Polskiego. i 

Wczoraj po godzinie Tej wieczorem, w Kościele XX. 
Kapucynów, w obec licznie zebranej Rodziny i Przyja- 
ciół, oraz napełniających tę Świątynię świadków, odbył 
się obrzęd zaślubin W. Konstantego Bontemps, Rot- 
mistrza pułku Lejb-Gwardji Ułanów, syna 8. p. Piotra 
Bontemps, niegdy Jenerała-Majora artylerji, i JW. Ró- 
ży z Monfreulle; z Panną Zofją Berską, córką JJWW. 
Józefa Jenerała-Majora, i Bronisławy z Wysiekierskich. 
Błogosławił młodej parze JW. X. Bzałobrzeski, Schola- 
styk Kapituły Metr: Warsz:, Protonotarjusz APOSTOLSKI, 
Proboszcz Parafji przy Kościele Panny MARJI. Zna- 
komite Osoby towarzyszyły temu obrzędowi; do Ołta- 
rza prowadził Pannę Młodą JW. Radca Tajny Turkułł, 
Minister Sekretarz Stanu Królestwa; a odprowadzał JW, 
Rz: Rad: Stanu Le Brun, Sekretarz Stanu przy Radzie 
Administracyjnej, Nowożeńcy wczoraj jeszcze wieczór, 
opuścili Warszawę, udając się do Gu/czewa, dóbr dzie- 
dzićznych W. Bontemps pod Płockiem. 

Wczoraj w Parafji Śgo Krzyża, w obec licznie zgro 
madzonej Rodziny iPrzyjaciół, odbył się obrzęd Chrztu 
Śgo, Kazimierza Skarzyńskiego, syna WW. Bronisła- 
wa i Karoliny z Sławoszewskich, małżonków Skarzyń - 
skich. Rodzicami chrzestnemi byli: JW. Piotr Hr: £u- 
bieński, Prezes Dyrekcji T. K.Z., Dziad nowoparodze- 
nego, i JW. Wiktorja z Hr: Orłowskich Sobańska, Pra- 
babka tegoż nowonarodzonego. Kilka lat temu, córkę 
tychże WW. Skarzyńskich, podawały do Cbrzta Śgo 
cztery pokolenia razem. 

Dnia 6go Lipca r. b., odbędzie się ciągnienie /ożezjź 
fantowej, na dochód Szpitala nowo-założonego w mie- 
ście Radzyniu. Damy z całego Powiatu, raczyły przy- 
czynić się do zebrania w znacznej ilości pięknych fan= 
tów. Koncert amatorski dzień ten urozmaici. Redakcja 
Kurjera otrzymała pewną liczbę biletów od Członka 
Prezydującego w Radzie Szpitalnej, Hr: b'ego Seweryna 
Łubieńskiego, do rozporządzenia. Obowiązek Chrze- 
ścjański nakazuje nam szczerze ztego zafania, za 
które wdzięczni jesteśmy, wywiązać się. Dla tego też 
uprzedzamy dobroczynne osoby, które datkiem małym, 
(bilet po kop: 30 tylko), zechcą wesprzeć zakład Ba- 
dzyński, iż % sposobności tej korzystać mogą. Biletów 
nie jest tak wiele, fanty, jak nam wiadomo, piękne, je” 
żeli to kogo zachęca, a połowa numerów wygrywa: Bi- 
letów tych co dzień dostać można w Redakcji Kurjera. 


W dniu 18 b. m. pochowane zostały w grobie: fami- 


| lijnym, w dobrach Brwilno pod Płockiem, zwłoki ś. p. 


kadcy Tajnego, Senatora de Fuhrmann, b. Członka 
ady Administracyjnej Królestwa, b. Dyrektora Głó- 
wnego Prezydującego w Kommissji Rzą: Prz: i Skarbu, 
i wielu Orderów Kawalera, obok zeszłej z tego świata 
przed 12stu latami, Małżonki Jego. Smutny ten obrzęd 
odbył się w przytomności licznej Rodziny dostojnego 
Nieboszczyka, wielu Przyjaciół i Zoajomych, wielu 
Urzędników tak z Warszawy jako i z Płocka przyby- 
łych, piemniej wszystkich prawie włościan i koloni: 
stów miejscowych. 0 

Jutro, jako w bolesną drugą rocznicę Śmierci $. p. 
Jana Błeszyńskiego, Kupca i Obywatela m. Warszawy, 
odbędzie się żałobne Nabożeństwo w Kościele Powąz- 
kowskim, o godz: błej z rana; na które, pozostałe Dzie- 
ci i Wnuki, Przyjaciół i Znajomych zapraszają. 

Odpowiednio piękności i rozmiarowi statui, wyobra- 
żającej Czarnoóleskiego śpiewaka Jana Kochanowskiego, 
o którym już kilka miesięcy temu wspomnieliśmy, zna- 
ny z prac swoich artysta nasz P. Tatarkiewicz, wykoń- 
czył w tych dniach drugie podobne dzieła, wyobrażające 
poetę serca Fran: Karpińskiego, urodzonego dnia 4go 
Paźdz: r. 1741 we wsi Hołoskowie w Pcie Kołomyskim, 
niegdy w Województwie Huskiem, w owej ziemi. która 
przed dwoma wiekami wydała nam dwóch poprzedni- 
ków jego, to jest Szymonowicza i Zimorowicza. W wy. 
dawanych z pader starannym nakładem przez P. Bern- 
stejna xięgarza, życiorysach znakomitych ludzi, znajdu- 
jemy dokładny opis życia Karpińskiego. Jak zaś z zada- 
nia tego wywiązał się P; Tatarkiewicz, dosyć jest rzu- 
cić okiem na dzieło jego, aby mu oddać wszelką spra- 
wiedliwość. Karpiński, ów poeta rolnik, zmęczony pła- 
giem, siadał zwykle na snopku zboża, a trzymając w je- 
dnej ręce lirę, dragą wydobywał z niej harmonijne tony 
do śpiewu, który nócił z roztwartej xięgi. Tę więc chwi- 
lę uroczystą pochwycił artysta, i oddał ją z całą prawdą, 
z eałem natchnieniem, godnem przedsięwziętego dzieła. 
Fa sama postać, jaką sobie wyobraźnia nasza czytając 
pienia jego stworzyła, ta skromna odzież poety-roloika, 
znieskażonem sercem i myślą wznoszoną najczęściej 
do BOGA, przedstawia się oczom naszym, gdy spoglą- 
damy na tę nową pracę P. Tatarkiewicza. Jest ona już 
drugą z kolei, a równie piękna, równie dobrze obmyśla- 


na jak pierwsza, równy też zaszczyt i chlubę przynosi: 


artyście. Karpiński zakończył cnotliwe swe życie d: 4 
Wrze: 1825 r., i pochowany został w Łystkowicach, po- 
między grobami ukochanych swych wieśniaków, gdzie 
dotąd lud pobożny błogosławi pamięci jego, i w uroczy- 
stych obchodach tłocząc jego grób, jego też sercem i je- 
go słowami, wznosi pienia do BOGA. Wspaniałą tę sta- 
tuę, widzieć można w pracowni P. Tatarkiewicza, przy 
ulicy Miodowej w domu Grabowskich w oficynie w po- 
dwórzu, albowiem znana artysty uprzejmość, každemu 
podwoje tej „pracowni otwiera. 

Dziś o świcie, Słońce wstąpiło w konstelację Raka, 
i początek łata przypadł, Raczym prawdziwie krokiem 
wśród plusku deszezu i chłodnej aury, doszliśmy do tej 
pory roku. ! l 


Ponieważ wobecnym: czasie materjały do historji na- 
szego miasta żywe obudziły zajęcie tak czytającej Publi- 
czności, jako też pomnożyły pracujących nad temiż, spie- 
szymy zatem donieść o nowem tego przedmiotu wzbo- 
gaceniu, źródłami, których dostarczyło archiwum Zgro- 
madzenia Kupieckiego w Warszawie, z uprzejmości W. 
Józ: Köhler, teraźniejszego Starszego tegoż Zgromadze- 
nia, do pomienionego użytku otwarte i dozwolone. Zró: 
dła te są szacowne i bogate, bo na stan kupiecki jak wszę- 
dzie tak i u nas w każdym wieku i czasie, zmiany dziejowe 
silnie wpływały; w Warszawie zaś od wieków szczegól- 
ną opieką i przywilejami Moparchów panujących obda- 
rzany, stanowił oddzielną korporację, która swoje pra- 
wa, zwyczaje i ustawy posiadała. Zgromadzenie to, jak 
wszystko na tym świecie, ulegało rozmaitym kolejom, 
a losy jego raz były świetne, to do upadku chylące się; 
to znowu w nowym blasku, w jakim teraz go widzimy 
jaśniejące. Wszystkie te zmiany zapisane są starannie 
w protokółach sesji tegoż Zgromadzenia od r. 1658, aż 
do naszych czasów prowadzonych, a pomiędzy niemi u- 
mieszczano bardzo często różne wypadki objaśniające 
ich powody i skutki, jakoteż obchody lub uroczystości 
dla pamiątki święcone. Tym sposobem materjały te nad- 
zwyczaj są ważne, i nie tylko do szczegółów ale i do 0- 
góła historji miasta należą. Przechowują się tam nadto 
przywileje, nadające lub potwierdzające dawne prawa i 
ustawy tegoż Zgromadzenia, wydawane przez Królów 
Połskich, od Jana Kazimierza począwszy, (bo dawniej- 
sze za wojny szwedzkiej zginęły); dyplomata te pisane 
są na pargaminie ozdobnie złotem i kolorami ubarwio- 
ne, z wiełkiemi pieczęciami w srebrnych puszkach mie- 
szczącemi się, a na srebrnych sznurkach zawieszonemi. 
Ze wszech miar przeto zasługują one, aby szanowny i 
umiejący cenić dawne zabytki Przełożony, mógł je w pe- 
wnem i od zagłady czasu bezpiecznem miejscu umieścić, 
a okopje tylko postarać się. Są tam nadto dwa ciekawe 
berła w starożytnym kształcie, snadź za godło Starszym 
lub Heroldom słażące; śliczny i starożytny ze słoniowej 
kości krucyfix, puhar srebrny pozłocisty, w guście ro- 
koko, mający na Śch tarczach napis, pa jednej: Confra- 
ternitatis Mercatorum Varsaviae 1721; na drugiej wy- 


obrażenie Syrezy, herb miasta; na trzeciej dwże szale, 


herb zgromadzenia. Wreście jest także nader piękna 
skrzynia na papiery, ze skrytkami i szczególnemi zawia- 
sami, w ozdobach ze stali, na których wyryte są, podo- 
bnież jak na puharze, herb Syrena w znacznej wielkości 
i wytwornego dłuta, tudzież cyfry i herby Stan: Gołębiow= 
skiego Seniora, i Sebastjana Sze/erta Vice-Sepiora Zgro- 
medzenia, oraz r. 1661. Równie zasługują na wspomnie- 
nie dwie najdawniejsze pieczęcie na srebrze wyżłobione 
a wyobrażające na tarczy wyginanej dwie szale ir. 1546 
z napisem w otoku: Confrat: Mercat: Antiq: Civit: Vars:. 


Nakoniec gadne są widzenia sztandary i pokrywadła na- 


niebieskim axamicie bogato i wytwornie srebrem wy- 
szywane, wyborną robotą haftarską, zzprześlicznemi wy- 
obrażeniami herbów krajowych i domu Saskiego, snadź 
za Augustów sprawione. Wszystkie te osubliwości, opi- 
sane będą obszerniej przez znanego już zaszezytnie z wie- 
lu prac wtym rodzaja Pana F.M. Sobieszczańskie- 


„go, wdziele, nad którem jak słyszeliśmy, obecnie pra- 
cuje: ` | 

Wtzorej złożono w Redakcji Kurjera od H: 8. H. 
kop. 30, na odnowienie Ołtarza Cudownego PANA JE- 
ZUSĄ przy słupie, w Kościele XX. Karmelitów na K ra- 
kows:-Przedmi; kop. 30'na odnowienie Ołtarza MATKI 
BOZKIEJ Częstochowskiej, w Rościele po-Paulińskim 
w Warszawie; i kop. 30 na odnowienie Ołtarza MATRI 
BOZKIEJ Łaskawej, w Kościele XX. Pijarów w War- 
szuwie; oraz od N. K. kop. 30 na tenże Ołtarz u Pija- 
rów.— Złożono również od A. R. po kop. 30, na Ołta- 
rze powyższe, to jest: u Karmelitów, u Pijarów, i na 
odnowienie Ołtarza Śgo ANToNieco_ w Kościele XX. 
Reformatów w Warszawie, — OdW.F. rs. 1 na powyż- 
szy Ołtarz u Karmelitów. — Złożono w tejże Redakcji 
na korzyść totejszego Szpitala Ewangelickiego, przez 
Obywatela z Płockiego, rsr. 7 kop. 317/2, które temuż 
dopłacone zostały przez Kupca za wełnę, po załatwie- 
niu nieporozumienia, jakie z powodu wagi między ni- 
mi zaszło.— Od J.K. rubla sr: dla Andzi i Rózi, wy- 
chodzących z Klasztoru Śgo KAZIMIERZA, prosząc o we- 
stchnienie do BOGA.— OdA. rs. 1 dla pogorzelców 
miasta Sokołowa.— Od A. kop. 50, i od J.R. rs. 1 dla 
Kaleki wdomu W. Grymowskiego, 

W ciągu całorocznego pobyta w Warszawie menaże- 
rji P. Antoniego Preiischer, (która niedawno wyje- 
chała), zdechło w niej wiele zwierząt. Z tych najcel- 
niejsze kazał zakupić do tutejszego Zoologicznego Ga- 
binetu, troskliwy 0 wzrost zakładów naukowych, JW. 
Kurator Okręgu Naukowego Warsza:. W skutku tego 
z gromady ssących zakupione zostały w liczbie 22, na- 
stępujące zwierzęta: Lew samiec z Libanu (Felis Leo 
Łybani), Żbik Lampart (Felis Leopardus), Wiwera 
grzywiasta (Viverra civetta); Lis pospolity biały (Ca- ` 
nis Vulpes albinus), Zckneumon właściwy (Herpestes 
Pharaonis), dwa Ostronosy kasztanowate (Nasua mon- 
de), Koczkodan czarnousty (Cercopithecus sabaeus), 
trzy Koczkodany karłowate (Cercopithecus pygery- 
thias), Koczkodan bladalicy (Cercopithecus tephrops). 
dwa Koozkodany ogorzałe (Cercopithecus fuliginosus), 
trzy Ostrobrewki promieniste (Cercocebus radiatus), 
dwie Ostrobrewki oliwkowate (Cercocebus cynomol- 
808), Krętozon gładki (Cellitrix apella), dwie Foki po- 
spolite. (Phoca vitulina); z gromady ptaków: Kakadu 
czubata (Psittacus galeritus); z gromady gadów: Po- 
łozowąż jawański (Python javanicus). Tym sposobem 
tutejszy Gabinet Zoologiczny ważnemi dla nauki przed- 
miotami został zbogaconym. 

Nakładem Xięgarni S. H. Merzbacha, przy ulicy Mio- 
“owej, wyszedł I2ty poszyt dzieła, p. t. Xięga Swiata, 
dziad zaja cy lszy oddział taa zap a zawiera: Ty- 

m spedzony na wyspach Hebrydzkich przez Dra 
Trippiin (dokoń:), Jaguar (z ryciną kolóreśj;. Kaukaz, 

sk WoOsolą (zryciną ua stali), Thun (z ryciną na 
stali), Targi niewotników w kgźpoie, Smoki i Gekony 
(z ryciną koloro:), Chińczykowie (z ryciną na stali). 
Xiega Swiata i nadal wychodzić będzie w dalszych 
12tu poszytach, tworzących tomów dwa, Wydawca za- 
chęcony świetnem powodzeniem pierwszego roku, sta- 

x 
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rać się będzie, żeby dzieło to coraz stało się intereso- 
wniejszem, a zarazem pożyteczniejszem ogółowi. Na 
ten cel:zjednał sobie pomoc jeszcze kilku pajznakomit. 
szych współczesnych pisarzy, i zaopatrzył się w ryci- 
ny zagranicznych artystów, niezostawiające nic do ży- 
czenia; słowem, uczynił wszystko co tylko było w jego 
mocy, żeby jedyne to u nas w swoim rodzaju dzieło, 
tak pod względem treści, jakoteż ozdoby zewnętrznej, 
godnie odpowiedzieć mogło wszelkim oczekiwaniom. 
Cena prenumeraty w Warszawie rs, 6; na pocztamtach 
i stacjach pocztowych rs. 6 kop. 75, 


W dniu 24 i 25 b. m. czyli w przyszły Wtorek i Śro- 
dẹ, w godzinach od Sej z rana do Iszej w południe, od- 
będzie się w Zakładzie prywatnym Wyższym Nauko- 
wym Realnym męzkim, przy ulicy Sto-Jerskiej No 1115, 
Examen klass 4ch, Uczniów tegoż Zakładu. Następnie 
zaś po ferjach rozpocznie się wpis Uczniów w dniu 5 
Sierpnia r. b., na rok nowy szkolny. — Jan-Nepomu- 
cen Leszczyński, Przełożony Zakładu. 

Jutro, jako w przed-dzień Śgo JANA, płeć piękna zwy- 
kła puszczać wianki na Wisłę, szukając odwiecznym 
zwyczajem wróżby losu swego. Może też w dniu tym 
po tylu zawodach, raz nam przecie dopisze pogoda, i wy- 
nagrodzi za ów ciągły deszcz, który tak się rozpadał, że 
na czwarty dzień po skończeniu wyścigów konnych, 
myśląc, żę te jeszcze trwają, punkt ogodzinie 5ej w jak 
najlepsze się puścił. Tym razem jednak zupełnie za- 
wiódł się; dla tego to pomimo wróżącej nam ze wszech 
stron pogody, obawiamy się,aby zdradliwym sposobem 
swoim, nie podszedł nas na wżankach. 


Tegoroczną wystawę zwierząt gospodarskich, miały 
jeszcze pomnożyć dwa prześliczne bukaje, z dóbr Hie- 
ronimowa Gubernji Grodzieńskiej, które jednak z przy- 
czyny odległości drogi, opóźniły się, i dopiero wczoraj 
stanęły w Warszawie. Ciekawi zwolennicy tych ra- 
sowych zwierząt, mogą je obejrzeć w Zajeździe Biało- 
stockim przy ulicy Bielańskiej, a nawet i nabyć. 

Już donieśliśmy ile było dostawionej wełny na jar- 
mark teraźniejszy. W ogólności ceny na średnie gatun- 
ki, równały się zeszłorocznym, a nawet nieco wyższe da- 
wano, za dobrze wymyte; na cienkie, ceny były niższe. 
Prawie wszystka wełua sprowadzona, rozkupioną zosta- 
ła, i jaż odstawia się za granicę. Jarmark przeto tego- 
roczny pader był seria dla producentów; strzyża 
wyższa jak w roku 1850; mycie średnie; kupców za- 
granicznych znaczna liczba znajdowała się, 

Farby olejne tarte, przygotowane do natychmiasto- 
wego użycia, coraz bardziej się u mas upowszechniają, 
i żądania takowych powiększają się codziennie. W tych 
dniach mieliśmy sposobność widzenia kilka znacznych 
robot, wykończonych takiemi farbami, wyrobu Pana 
Ludwika Spiess, którym prawdziwi zńawcy oddawali 
zasłażone pochwały. 

Amatorowie kwiatów oglądają od dni kilku piękny 
exemplarż drzewa Rododendron w skrzyni znajdujący 
się u P. Bardet, w ogrodzie Ordynatów Zamoyskich. 
Drzewo to okryte jest 65 buktetami kwiatów. Także 
w tej chwili kwitnie w tymże ogrodzie prześliczna Aóża 


w nader żywych kolorach, znana pod nazwą Gćant des 
batażlłes (olbrzym bitew), 
'Paropływ Wźsła, który zaonegdaj po południa odbył 
spacer do Jabłonny, onegdaj rano odpłynął z pasażera- 
mi do Ciechocinka. Następna podróż odbędzie się wd. 
24 b. m. to jeśt pojutrze, na którą to jazdę jak zwykle 
w Biurze Żeglugi parowej zapisywać się można. 

Stan gałganiarza,na pozór godzien pogardy i wstrę- 
tn, nie jest jednakże pozbawiony wszelkiej barwy, mai 
on swoją stronę moralną, bo śmietnik, ten grób zbytku 
i próżności, nie jestże obszeroem polem do uwagi i spo- 
strzeżeń prawdziwie filozoficznych? Ileż to razy ów 
zbieracz, trąciwszy swoim haczykiem o jaki przedmiot, 
a domyśliwszy się jego przeszłości, szydersko wykrzy- 
wi usta, lob rzuci sarkazm, któryby nie jednego człon- 
ka społeczeństwa zawstydził; ileż razy napotkawszy rą- 
bek kosztownej materji, walający się razem z odpad- 
kiem strząbków żebraczych, pomyśli, że czas tak prze- 
twarza wszystko na Świecie, jak śmierć równa ludzi 
w grobie! ileż razy znajduje on świstki papierów, zktó- 
rych niejeden oblałby twarz rumieńcem wstydu, lub o- 
budził drzemiące sumienie! Słowem, gałganiarz, to 
badacz, mistyfikator, filozof! Taki to typ, taką postać, 
wybrał autor francuzki za główny punkt, obok którego 
obraca się jego dramat Gałganiarz Paryzkt, wczoraj 
po raz pierwszy przedstawiony na scenie Teatru Wielkie- 
go. Treść jego jak prawie wszystkich innych dramatów 
frapcuzkich, jest nagromadzenie różnorodnych efektów. 
"Tam pierwsza zbrodnia rozpustnego Piotra Garousse, 
wyradza w przyszłości długi szereg występków, które 
w końcu zasłużoną odbierają karę; równyż los spoty: 
ka Penią Potard, jego wspólniczkę, owego potwotu płci 
niewieściej, jako też i K/arę, córkę morderstwem spa- 
noszonego Piotra. Te to trzy osoby stanówią ciemuą 
„ stronę obrazu, ależ ów poczciwy Jan Gałgoniarz, ależ 
niewinna Marja Didier, Henryk Berville, jakimże ja- 
śnieją światłem, obok tych postaci, skalanych występka- 
mi i zczernionych zbrodnią! O to są w krótkości skre- 
ślone charaktery osób głównie działających; a ponieważ 
nie mamy zamiaru wchodzić w krytyczny rozbiór dra- 
matu, nie umieszczamy treści, aby nie osłabić wrażenia, 
jakiego niewątpliwie dozna Publiczność na przedsta- 
wienia. Obowiązkiem jest jednakże naszym, nie pomi- 
nąć gry Artystów, która w ogólności była wzorową. 
Jan gałganiarz, w prologu jeszcze młody, topiący w kie- 
liszku pamięć swojej nędzy, przecież mimo tego uczci- 
wy, zrażony zbrodnią Pzofra, na trupie człowieka, któ- 
remu nie mógł życia ocalić z powodu opilstwa, poprzy- 
sięga poprawę i wyrzeka się obmierzłego nałogu. We 
dwadzieścia lat później widzimy, tego samego, lecz już 
ojca Jana, poprawa jego jest zupełna a charakter w za- 
rodzie prawy i uczciwy w całym blasku jeśnieje. On 
sierota, nikogo w życiu nie kochał, od nikogo nie był 
kochanym, i dopiero skutkiem szczęśliwej zmiany, 
ozwało się jego serce uczuciem najczystszej miłości oj- 
ca, dla biednej również sieroty Marji Didier: Ta mi- 
łość czyni go odważnym, rzutnym, przebiegłym, bo tu 
idzie o wykrycie niewinnośći jego przybranej córki, co 
mu się nakoniec powiodło, po ciężkich trudach i rozli- 
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cznych kolejach. Ten charakter z wielkim talentem, 
prawdą i uczuciem, oddał z ogólnym a najsprawiedli- 
wszem zadowoleniem Pan Królikowski. Marja Didier, 
ten anioł dobroci, ta niczem nieskalana niewinność, 
w jakże rzeczywistych kolorach, odbiła się w pięknej 
grze Panny Moroz. Panna Strzełbicka w roli Klary, 
nic nie zostawia do życzenia, a Pani Mazurowsźa, chafa- 
kter Pani Potard, gdyby wzięła bardziej serjo, nicby jej 
zarzucić nie można. Pan Karasiński z roli Piotra Ga- 
rousse, wywiązał się z zwykłym sobie talentem. Teatr 
był napełniony; Publiczność przyjmowała ten dramat 
ciągłemi oklaskami, a po ukończeniu przywołała: Pa- 
nią Mazurowskę Z-kroć, Pannę Moroz 4-kroć, Pannę 
Strzelbickę, oraz .PP. Królikowskiego 10-kroć i Kara- 
sińskiego 4-kroć. Dramat ten, przyswoił scenie naszej 
P. J. Jasiński, Artysta i Reżyser Teatrów, któremu cią- 
gle zawdzięczamy prace tego rodzaju. 

Na ostatnich targach Warszawskich i Pragskich pta- 
cono: za korzec 4ro-ćwierciowy żyta rsr. 2 kop. 65, 
pszenicy rs. 4 kop. 41, jęczmienia ts. 2 kop. 43, owsa 
rs. 2 k. 29, stana furę jednokonną od rs. 2 kop. 70 do 
rs. 4 k. 20, sżana furę parokonną od rs. 4 kop. 65 do 


rs. T k. 50, słomy furę zwyczajną odrs.2 kop. 327/2 . 


do rs. 4kop.20, kartofli korzec rs. 1 kop. l, okowity 
garniec kop. T9, szumówki garniec kop. 48. 

Z Petersburga. — NAJIAŚNIEJSZY PAN, udarować ra- 
czył Rz: Rad: T. Longinowa, Członka Rady Państwa, 


-w dzień obchodu 50-letniego jubileuszu słażby, koszto- 


wną tabakierą złotą, ozdobioną Portretem J. C. K. MO- 

CI, wysadzanym brylantami. — W końca Lipca r. b., 
otwartą: będzie w Rydze, wystawa produktów gospo- 
darskich. dla Gubernji Nadbaltychich, oraz Kowień- 
skiej i Wileńskiej. — Od lat 22ch, istnieje w Czernę- 
chowie Szkoła Pszczolnictwa, Prokopowicza; w tej 
szkole w r. z. było uczniów 62ch. — Kanclerz Hr: Nes- 
selrode, przybył z Warszawy. 

AMERYKA. — Z Kalifornji w ciągu pierwszych czte- 


-rech miesięcy b. r., wywieziono złota za T,328,771 du- 


katów; ladność tego stanu dziś wynosi 130,000 głów; 
kobiet coraz więcej do San Francisco przybywa, a 
wpływ ich bardzo korzystnie oddziałał na złagodzenie 
obyczajów. Odkryto nader bogate nowe żyły złoti, — 
W Hażlż spokojnie.— Miasto Valparaiso zostało pra- 
wie zburzone przez trzęsienie ziemi. 

ANGLJA. — Dzienniki zapełnione są skargami na dy- 
rekcje rozmaitych kolei żelaznych, z powodu wypadków 
często przez niedozór zdarzających się. — Kommissja 
podatku dochodowego żywo pracą zajmuje się; podatek 
ten po wyłączeniu od niego dochodów 300 dukatów 
wynoszących, przyniesie przeszło 10,200,000 dukatów, 
i posłuży gabinetowi do zniesienia innych uciążliwych 
opłat, jak od domów np. — Z wystawy nic ważnego. 


Ponieważ brylaot Koh-t-Nur, nie zrobił spodziewanego | 


wrażenia, przenoszą go zatem w inne miejsce, by lepiej 
jego ogień mógł się wydać. Wszystkie przedmioty 


z Rzymu przysłane, rozkupione już zostały; szczegól- 


niej piękne mozajki, łatwo znalazły kupców. 


Austria; Wiedeń 17go Czerwca.— Gazeta Wiedeń- 
ska ogłasza rapport o wypadkach w Hamburgu; z woj- 
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ska nikt zabity nie został, a poniesione od kamieni ra- 
ny, są mało znaczące; z attakujących Ściu zabiło, po- 
między temi dziewczynę, a lótu raniono.— Wiadomość 
o zwołaniu sejmów prowincjonalnych, odwołano. — 
Cesarz w końcu b. m. ma udać się do Galicji. — One- 
gdaj wrócił z Warszawy Feldzeugm: v. Hess.— Wielu 
tutejszych fabrykantów i uczonych, udało się do Łondy- 
nu. — Ban Jellachich wrócił do Agram. — Hr: Gołu- 
chowskt przybył do Krakowa; zapewnił on, że rząd 
wkrótce przyjdzie w pomoc pogorzelcom, że połączenie 
kolei żelaznej z galicyjską wkrótce nastąpi, ale ważne 
tradności wprzód przezwyciężyć potrzeba. Hrabia uda- 
je się do Zwowa, ale wkrótce wróci na przyjęcie Ce- 
sarza. 

BELGIA. — Skazany na śmierć w Mons, Hrabia Hip- 
polit Visart de Bocarmé, za otrucie gwałtowne w dniu 
20 Listopada r-z., szwagra swojego Gustawa Fougnies, 
ma lat 32. Jest on potomkiem jednej z najznako- 
mitszych rodzin prowincji Hainaut. Uwolniona od 
wspólnictwa zbrodni małżonka jego, Hrabina Lydja Bo- 
carmé, jest córką Aptekarza z Peruwe/z, liczy lat 28. 
Mają dzieci. | l 

Francs. Paryż 16go Czerwca. — Jutro lub poju- 
trze, kommisja przejrzenia ustawy, wyda pierwsze 20- 
tum i to wskaże jaka w niej utworzy się większość, czy 
za przejrzeniem czy przeciw, Coraz bardziej są tu prze- 
konanemi, że pierwszy wniosek przejrzenia odrzuconym 
będzie przez izbę, że toż samo zrobią z drugim, chociaż 
nawet rady Jine za przejrzeniem oświadczą się; nikt je- 
dnak nie objaśnia, jak się przesilenie skończy, ponie- 
wąż nie ulega wątpliwości, że Pan Bonaparte wystąpi 
z kapdydaturą, i zyska znaczną liczbę głosów. — Oko- 
ło Luwru burzą domy dla przyozdobienia tej części mia- 
sta, — Podróż Prezydenta do Bordeauz, ma nastąpić 
w d. 15 Lipca. — Fabrykanci cukru burakowego podać 
myślą petycję do Prezydenta, by nie zatwierdzał nowe- 
go prawa 0 cukrze.— Rada miejska Angou/eme wyśle 
deputację zapraszającą Prezydenta, by odwiedził to mia- 
sto, — Ruch w handlu nie wielki, ale podniósł się nieco 
na skutek obecności znacznej liczby anglików i innych 
cudzoziemców; w ogóle jednak kupcy bardzo zawiedzio- 
nemi zostali w nadziejsch, jakie pokładali w wystawie 
londyńskiej. — P. Poitevin chce się koniecznie wznieść 
balonem w powozie zaprzągniętym parą koni; towarzy- 
szyć mu będzie 4 osób. — Wyprawa do Kabylji, uwa- 
żaną jest za ukończoną z dość pomyślnym skutkiem. 

Paryż 17go Czerwca, (dep: tel:). — W izbie nic wa- 
żnego; traktat handlowy z Sardynją zatwierdzono. — 
W kommisji przejrzenia ustawy, rozprawy nader żywe. 

HiszPANJA. — Gabinet ma stanowczą chociaż nie li- 
czną większość w izbie deputowanych; przy głosowaniu 
w kwestji wyborczej 82 głosów było za nim, a połączo- 
ne opozycje, ledwo 54 zebrały.— Minister spraw zagr: 
« Miraflores w senacie oświadczył, że Hiszpanja tylko 
w takim razie interwenjowałaby w Portugalji; gdybytron 
Donny Marji był zagrożonym, zawsze jednak za po- 
rozumieniem się poprzedniem z Francją i Anglją; Xal- 
danka zaś oświadczył, że póki on u steru rządu, póty 
-tron nie ma się czego obawiać. 


NIEMCY. — Z Kassel zaprzeczają pogłosce o rozdzia. 
le pomiędzy Elektorem i P. Hassenpflug. Wiadomość 
o pozwoleniu założenia banku gry w Wi/helmsbad, była 
mylna; dzierżawcy pozwolenia, mają proces wytoczyć. 
— W Homburgu pod Frank furtem dom gry publicznej, 
dobre interesa robi. 

PORTUGALIA. — Dwór udał się do Cintra. Królowa 
rozkazała, by pułk grenadjerów, który pierwszy odstą- 
pił Króla w Kośmbrze, nigdy w pałacu służby nie peł- 
nił. W wojsku coraz bardziej niekarność wzmaga się. 
— W skarbie brak pieniędzy zupełny; pożyczki zacią- 
gnąć nie mogą. 

PRusv.— Na skutek telegraficznego rozkazu z Pots- 
damu, rewja i parada garnizonu Berlińskiego nad. 18 
b. m. zapowiedziana, odłożoną została. — Zaprzeczono 
wiadomości, że bundestag postanowił zebrać u granicy 
szwnjedrskiej, austrjackt korpus obserwacyjny; a u 
francuzkiej, pruski. i 

WŁocEY.— W Rzymie ukończono już roboty przy- 
gotowawcze do ważnej dla Państwa Kościelnego pracy, 
osuszenia bagien Pontyńskich. Garnizon francuzkt 
tamże wkrótce powiększony zostanie o 5,000 piechoty 
i jazdy; liczyć on będzie wówczas do 14,000 ludzi. — 
W Sardynji dekretem Królewskim, pozwolono izraeli- 
tom udzielać godności i stopnie akademickie. — Da- 
wna twierdzę Casale, naprawiają,„— Wszystkie stara- 
nia gabinetu piemochżego, zwróconemi są teraz na ko- 
leje żelazne. 


RozMAITOŚCI. — W Jujurieuc (we Francji), żyje te- 
raz dziewczyna, która, jak dowiedziono, nie jadła ani 
piła od lat ch. Jest niezmiernie chuda i osłabiona, ma 
nogi jakby sparaliżowane, leży w łóżku. Jej wnętrzno- 
ści mają być tak wyschnięte, że słychać ich szelest jak 
się porusza. Nie doznaje żadnych cierpień; fizyologo- 
wie utrzymują, że żyć może w tym stanie lat bardzo 
wiele. — W z.m. w teatrze opery w Konstantynopolu, 
przyszło do bitwy pomiędzy zwolennikami primadon 
Panien Lotti i Perco. W zamieszaniu, jakiś Włoch na: 
wet, przebił sztyletem Greka z Cepkalonji. — Jeden 
z Xiążąt zagranicznych, zakupił na wyspie £/bie, część 
ziemi, należącej niegdyś do Napoleona, i tam zamierza 
urządzić muzeum. Już w tym celu zgromadził znaczną 
ilość osobliwości, albo będących dawniej własnością 
Napoleona, albo też dotyczących osoby jego. — Nieda- 
wno w Paryżu, wytoczył się przypadkiem spirytus 
z beczki, którą wieziono do składu. Struga ta alkoho- 
liczna, rozlała się po ulicy, i dosięgnęła chodnika. Nie- 
bawem, niepoprawne uliczniki Paryzkie, korzystając 
z tego, i chcąc sobie sprawić uciechę, zapalili spirytus. 
W mgnieniu oka błysła lawa ognista, którą zaledwie 
po długich staraniach, przydusili piaskiem i gruzem. 
Dwa jednak drzewa, stojące przy trotoarze, zupełnie 
spaliły się. — »Słuchaj-no Janie, dam ci stół, stancję, 
talara miesięcznie, i będę cię ubierał.” Nazajutrz Jan 
spi do dziesiątej, a gdy go Pan nie mógł się dowołać, 
i wypadł z wyrzutami do przedpokoju, Jan z flegmą 
zawołał: »A przecież Pan obiecałeś mnie ubierać, ! 
ja też na to czekam.” 
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PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Cielecki Józ: Oby: z Płocka nr 634; Dembowski Leon Oby: z Kli- 
montowa ne 625; Haberkant Adam Uczeń Uniwer: z Dorpatu nr 549; 
Haraburda Ant: dym: Porucz: z Białegostoku nr 2684; Komierowski 
Lud: Oby: z Budziszyną nr 607; Kraszewski Józ: Oby: z Konarzye 
nr 653/4; Madaliński Miko: Oby: z Osy 1264; Makarewicz Józ: Art: 
Muzy: z Drezna nr 413; Radoszewski Ign: Ob: z Opatówka or 634; 
Tyszkiewicz Bened: Kamer: Dw:J.C. R.M. z Dreznanr413. 

Wyjechali: Bącewiez Radca Stanu Członek Rady Lekarskiej do 
Niemiec; Grabowski Maxy: Hr. do Żukowa; Katerla Fran: Oby: do 
Żakowa; Krasińska Karólina Hr. do Radziejowie; Paszkow Jene:-Ma- 
jor Orszaku J. €. K. M. do Petersburga; Snłkowski Aug: Xżę do Ry- 
dzyny; Wyszyński Józ: Baron do Rarlsbad. 

DONIESIENIA. | 

WIADOMOSC HANDLOWĄ. — W skutek wysokie- 
g0 zezwolenia Głównej Dyrekcji Banku Królewskiego w Berli- 
nie, na otwarcie w Frankforcie nad Odrą, BANKU Fl- 
LJALNEGO, połączonego z czynnościami Lombardowemi, rozpo- 
czyna tenże swe działania z początkiem przyszłego Jarmarku; o 
czem Szanownych Panów zwiedzających ten Jarmark, mają honor 
zawiadomić.— Frankfort nad Odrą d. 16 Czerwca 1851-r-— Star- 
si Zgromadzenia Kupieckiego: F. Jennerich syn; Fr: Walter; 
„G. Nowka. 

ZEGAR staroświecki podróżny (reise uhr), w srebrnej ko- 
percie i ze srebrnym cyferblatem, bijący godziny, z repetycją i 
zl excytarzem, oddany w kommis do sprzedania pod Nr 2677, przy 
uicy Bednarskiej, w domu XX. Karmelitów, na dole odfrootu. 


Nss%5s4%s9 E 
) DOBRA UŁĘŻE GÓRNE, w Powiecie Luko-4 
wskim, nad rzeką Wieprzem, niedaleko miasta Baranowa M 
//fpołożone, są z woluej ręki do sprzedania. Majątek tenfg 
składający się z trzech folwarków, ma wysiewu w go-f 
spodarstwie trzy-polowem: żyta, korcy 228; pszenicy, kor- 7 
Mey 40; stosunkowo jarzyny; propinację z pięciu karczem( 
Ą złożoną; dwa stawy rybae; sześć sadzawek p. brzeg rzeki,// 
Mi jeziaro nad Wieprzem; dwa młyny wodne; gospodarzy $ 
% pańszczyznianych po 3 dni ciągłe i dwa piesze odrabiają-$ 
ących, 43ch, i czynszowników 7miu; ogród spacerowy pię:7) 
kuy, owocowy, przeszło 150 rubli sr. dochodu czyniący:$ 
dom mieszkalny murowany 0 piętrze. Pomiar gruntów 
A w roku zeszłym uskateczniony, wykazał rozległości tego fl 
7) majątku włók sto siedmaaście. Ktoby sobie życzył nabyć 

opisany majątek, bliższych objaśnień, jakoteż i 6 waran-// 
(J kach sprzedaży, dowiedzieć się może na miejscu, lub też% 
hw Dobrach Wola Okrzycka, o dwie miłe od opisanych(g 
Ą Dóbr odległych, to jest w miejscu zamieszkania Właści- 77 
cieli wspomnionych majątków. 
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POWÓZ lekki, na 4ry osoby, na zwyczajnych 
resorach, do miasta i do podróży zdatny, jest do 
sprzedania przy ulicy Ordynackiej pod Nr 1818, 


idąc z Nowego-Światu, drugi dom po lewej stro- 
nie. Wiadomość u Gospodarza domu. 

Pewua Osoba w wieku będąca, płci żeńskiej, życzyłaby so- 
bie, ktoby miał wygodny powóz, zabrać się na wspólny koszt do 
miasta BERDYCZOWA, takoż z osobami płci swojej. Wiado- 
mość w Klasztorze PP. Wizytek na Krako:-Przedm: pod Nr 392. 


PANTALIJONY palisaudrowe nowe, w najnowszym 
fasonie, ze sztabem, platem i 4ma sprejcami, są do 
sprzedania przy ulicy Elektoralnej, dragi dóm ód/Or- 
lej, po tej stronie jak Komora, pod Nr 749, w oficy- 

nie ba lm piętrze, 

Dnia 15/27 Czerwca r. b. o godzinie 2 z pałudaja, sprzedane 
będą przez licytację pabliczną w drodze działów w Trybunale 
Cywilnym w Warszawie: DOBRA Ziemskie Bielawa i Jeziorna, 
w Powiecie Warszawskim persoan; o mil dwie od Warszawy od- 
ległe, Licytacja dóbr Bielawy rozległych około 50 włók nowo- 
polskich, rozpocznie się od summy rsr: 74,968 kop: 20, Dóbr 
zaś Jeziorny rozległych włók takichże 40, od summy rs. 22,543 


kop: 70. Warunki sprzedaży i taxę przejrzeć można u Pisarza 
Wydziśła Ill. w Trybunale i w kancellarji Trzetrzewińskiego Ad- 
wokata przy Sądzie Appelacyjnym, zamieszkałego w Warszawie 
pod Nrm 556 przy ulicy Długiej. s i 

Wczoraj przyprowadzono z Cesarstwa 
Rossyjskiego, z Gub: Grodzieńskiej, z Ma- 
jatku Hieronimowa, dwa BU 
pięknej rassy, które były przeznaczone na 
wystawę, a z przyczyny odległości drogi opóźniły się; 
a zatem są do obejrzenia i dla amatorów do kupienia, 
przy ulicy Bielańskiej, w Zajeździe Bzałostockim. 


Dnia 16 b.m. znaleziono w Saskim Ogrodzie, o- 
S$ zdobny PARASOLIK damski; który za udowodnie- 
, niem, prawa właścicielka w Cukierni, w temże ogro- 


dzie odebrać może; gdyby zaś po upływie tygodnia 
nikt się nie złosił, Parasolik ten jako Fant, do Loterji na ko- 
rzyść Zakładu Sierot, oddanym zostanie. 


„, W Falentach u Ogrodnika, są do sprzedania różne ozdobne RO- 
ŚLINY, tak pojedynczo jak i ryczałtowo, jako to: do 100 sztuk 
Azalei indyjskiej, do 150 Kamelji od 1 do 2 łokci wysokości; tyleż 
małych Cyprysów; a oprócz tego w znacznej liczbie Rododendrony 
(R. ponticom i R. arboreum), Laarośliw (Prunus laurocerasus), i 
rozmaite piękne rośliny z Nowej Holandji, wszystko po cenach na- 
der umiarkowanych. 

OSOBA uzdatuiona do rządzenia gospodarstwem. wiejskiem, 
Życzy sobie przyjąć obowiązek takowy, posiadając chlubne świa- 
dectwa i rekomendacje. Wiadomość powziąść można* w domu 
P. Jaworskiego pod Nrem 2678c przy ulicy Bednarskiej na 1m 
piętrze, do Pani Sobolewskiej. ` 

NAUCZYCIEL muzyki fortepjanu, życzący sobie umieścić się 
na prowincji o mil 12 od Warszawy, niech się zgłosi na pierwsze 
piętro domu przy ulicy Bielańskiej Nr 595, a tam układ korzy- 
stny dla siebie zawrzeć może. i 

POKÓJ Kawalerski z osobnem wejściem na drugiem piętrze 
przy ulicy Twariej, do najęcia od Jana r. b. Wiadomość 
w fabryce Szuwaxu przy ulicy Królewskiej. — Tamże ROZA 
dojna jest do sprzedania. » 

LOKAL na Im piętrze od frontu składający się z przedpokoju, 
salonu i pokoju z meblami i porządkami, tudzież kuchnią, jest do 
wynajęcia każdego czasu na 2 miesiące, dogodny mianowicie dla 
pijących wody w Krasińskich ogrodzie; wiadomość przy ulicy 
Nowolipie pod Nr 2475, u Wgo Górskiega.— Tamże powziąść 
można wiadomość o 2ch KOMMISARZACH do zarządu dóbr, któ- 
rzy od Śgo Jana r. b. mają zamiar zmienić służbę. 

Przy ulicy Śte-Krzyzkiej przeciwko Szpitala Dzieciątka JEZUS 
w domu Mintera, znajduje się. do zbycia KOŃ wierzehowy kóin- 


pletnie ujeżdzony, lat 6, maści ciemno-gviadej za 175 rs.; życzący 


go widzieć, może zapytać się stróża tego domu. ; 

OSOBA wolna, 8 języków i 3 talenta posiadająca, kwalifika- 
cję, patenta i Świadectwa, oraz osobiste rekomendacje w War- 
szawie osób znacznych, całą gałęź gospodarstwa wiejskiego, ra- 
chunkowość i administrację znająca, z 17 lat praktyki, z kaucją, 
życzy przyjąć stosowne zatrudnienie, w Królestwie lub Cesar- 
stwie, w każdym czasie. Wiadomość pod Nr 2480 przy ulicy Myl- 
nej, wprost Kom: R. S.W. iD. w domu. W. Drężewskiego, na 2m pię- 
trze, uP. Dewitz. 

Filat Chomeoko, KUCZER, który służył przy Dworze w Ła- 
zienkach, po uwolnieniu się ztamtąd, pragnie gdzie przyjąć obo- 
wiązki Kuczera, za:pomierną cenę. Wiadomość w-domu Nr 1731 
ulica, Wiejska, u Stróża, lub w stajni. — Tamże jest KUCHARZ, 
który chee się wynając. 

PRAWNIR ze słażbą Rządową obeznany, rolnik gospodarz 
praktyczny, znający kilka języków, chce się podjąć plenipoten- 
cji, Zarządu, lub t p obowiązków, ku czemu Posiada stosowną 
rękojmię i kaucję złożyć może, Wiadomość onim przy ulicy Pod- 
wal pod Nr519,u W. Kurowskiego. 

W domu Łagiewnickich przy ulicy Senatorskiej, wprost Teatru, 
LOKAL na 1m piętrze od frontu, składający się z 5u Pokoi, Ku- 
chni angielskiej, Piwnicy, Drwałni, jest do najęcia rocznie, po- 
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cząwszy: odil Lipea r. b., za cenę stałą rs, 375 ze. Stajnią, lub bez 
stajni za rs. 348. Wiadomość wP, Górskiego w tymże domu. 
ieruchomość w Warszawie pod Nr 673 a, frontem od 
| ulicy Leszno, tylną częścią od ulicy Nowolipie położona, 
składająca się z domu dwu piętrowego, masyw murowars 
nego odulicy Leszno, z oficynami marowanemi, i innemi 
zabudowaniami, oraz ogrodem, do Sukcessorów Anton: Brenert na- 
leżąca, sprzedaną zostanie w drodze działów w terminie ostateczne- 


= 5 8 S 


do o; 


głoszeń Kurjerze y , 
o dwóch Głównych Wygranych Rubli sr. 20,006 i Rubli 7 
s": LO, OOO, które w ciągoieniu klassy 5tej 77mej Lote:$ 


ii w Kantorze moim padły, mam zaszczyt zawiadomić 7 
h opii Publiczność, że Kantor mój exystuje przy ulicy( 
Ph Nalewki, w domu P. Natansona pod Nrem 2244, gdzie wła- gy 
Piciwy znak wskazuje.— Tamże prowdzę swe interesa Ro- 


/ objątem.— Hilary Nussba 


NAN HY 5 R = PYFHIJ 


Podpisany mam zaszczyt donieść JW. i W. Panom: polecając 
swój zakład z nadeszłemi w tych dniach nowościami, między któ- 
remi zaajdują się dotąd u nas nieznane, a w Paryżu bardzo 
wzięte ROSZULE KAMIZELKOWE, które na rzeczywistą za- 
sługują uwagę tak pod względem pomysłu jako też dogodności 
w ich użyciu. Kapelusze Paryzkie czarne i białe à la Garibaldi, 
fulary lyońskie, korty, rękawiczki, i t. p; również Magazyn mój 
zaopatrzyłem w znaczny zbiór rozmaitych ubiorów gotowych, 
tak z tatejszych jako też z zagranicznych wyrobów, wykończo- 
nych podług najświezszej mody. Franciszek Żygardłowicz. 


Niedaleko miasta Pyzdr w W. X. Poznańskiem, 
sprzedane będą za pomierną cenę, 1050 sztuk 0- 
WIEC i 500 sztuk Jagniąt 3ch i śch-letnich, z ow- 


_czarń saskich pochodzących, zdrowych i od wszel- 
kich zarodów chorobliwych wolnych; wełna tychie Owiec, którą 
każdego czasu na miejscu obejrzeć można, sprzedawaną była po 
98 talar: za centnar. Bliższy adres wskaże dom handlowy Fran- 
ciszki Toeplitz Sukcess: przy ulicy Daniłowiczowskiej, lub teź 
Kupiec Maryański w Pyzdrach. ; 

Pamiętnika Religijno- Moralnego tomu XIV. XV. XVI. XVII. 
XVII i XIX, t.j. exemplarzy kompletnych z lat: 1848, 1849, 
1850, lub częściowo pojedynczych tomów, w każdym czasie na- 
być możia przy ulicy Miodowej Nr 492, aż do dnia 8 Lipca r. b. 
włącznie; a następnie przy 'rogu ulicy Elektoralnej i Orlej w do- 
mu; Wgo Lipińskiego, u którego wiadomość powziąść można. 


LOKAL do najęcia od S. Jana, na 1m piętrze, składający się 
2 Bu Pokoi, z których jeden z Balkonem, Przedpokoju, Kuchoi 
angielskiej, Piwnicy, Drwalni, Górki osobnej, pod Nr 1655, po- 
łożonym na płaca naprzeciw Kościoła Śgo Alexandra, róg ulicy 
Mokotowskiej i Wspólnej. Wiadomość u właściciela domu. 

Rodowita Niemka, Życzy umieszczenia się w jakim zacnym 
domu za BONĘ, obezuana także różnemi robotami ręcznemi, mo- 
że zarazem złożyć Świadectwo znakomitej Osoby z pełnionych juź 
tego rodzaja obowiązków. Wiadomość za Żelazną Bramą pod Nr 
956, w pierwszej bramie od ulicy Żabiej, na 1 piętrze na prawo. 


W dobrach Łanięta, na trakcie między 
gaf Gostyninem a Krośniewicami, jest do sprze” 
dania 200 SKOPÓW. i 300 MACIOR, do 

chown i przychowku zdatnych. Wiadomość w miejscu. 
W dobrach Ordynacji Zamojskiej, folwarku Łu- 


kowa, z powodu braku miejsca, jest do sprzeda- 
nia kilkadziesiąt sztuk BYDŁA rogatego, z rassy 


polsko-szwajcarskiej. 


WIADOMOŚĆ DLA PODRÓŻNYCH. 

Może być wynajęty natychmiast, lub też od Śgo Jana r. b., 
LOKAL PARTEROWY, od ulicy, cały świeżo wyklejony į 
w zupełnym porządku, a składający się: z 4ch pokoi i przedpoko- 
ju, oraz kuchoi aogielskiej, piwnicy, drwaloi, góry, stajni i WQZ0- 
wni, it.d., NA KWARTAŁ JEDEN, lub rocznie, stosownie do, 
życzenia, w domu pod Nrem 1285 przy ulicy Nowy-Świat, pier- 
wszym za Izbą Obrachunkową. — Tamże jest do najęcia od Sgo 
Jana r. b. obszerne MIESZKANIE z kuchnią i piwnicą w Sutere- 
nach, także od ulicy, suche i widne, do prywatnego użytku, lub 
też na jaki proceder. O cenach wiadomość na miejscu, codziennie 
między godz: átą a 6tą po południu. 

DOBRA ziemskie przy drodze bitej, o kilkanaście: werst od 
Warszawy położone, przeszło 32 włók chełm: najlepszego grua- 
tu rozległości mające, dobrze zabudowane i zagospodarowane, są 
z wolnej ręki do sprzedania, pod warunkami, o których poinfor- 
mować się możne u Ludw: Zaleskiego Mecenasa w Warszawie, 
przy ulicy Śto-Jerskiej pod Nr 1778 e. zamieszkałego. 

W folwarkach Gójscu, Guzewie i Baraniej Rudzie, do dóbr Ku- 
flewskich należących, a ćwierć mili od miasta Kałuszyaa w.Pow: 
Stanisławowskim położonych, jest do sprzedania z wolnej ręki BY- 
DLA sztuk 300, oraz Konie, Woły i Narzędzia gospodarskie. 
Wiadomość w folwarku Gójscu. A 

OBLIGACJA Cząstkowa z pożyczki 42.miljonowej na zł. 300, 
Serja 1980 Nr 98,983, zaginęła. Właściciel ostrzega, aby ta- 
kowej nikt nie uabywał, gdyż wszelkie środki przedsięwzię- 
temi zostały, aby nikt prócz prawego posiadacza, z niej nieke- 
rzystał. 

Rodowita Niemka, uzdatniopa do robót, posiadająca chlubne 
świadectwa, życzy przyjąć obowiązek do jakiej Damy wyjeż- 
dżającej zagranicę, choćby w najdalszą podróż. Wiadomość przy 
ulicy Sto-Jańskiej pod Nr 11, na 3m piętrze, pierwsze drzwi 
przy, wschodach. r 

Przybyły z Moskwy DYLIŻANS, wyjeżdża z tutejszego mia- 
sta do Petersburga w przyszły Poniedziałek o godzinie 9 rano. 
Ktoby z pasażerów życzył jechać rzeczonym Dyliżansem, raczy 
zgłosić się do Hotelu Bawarskiego przy ul: Bednarskiej Nr 1. 

4 AD Na Dobra w Obrębie Trybunału Warszewskiego, 

M o sześć godzin drogi od Warszawy, i pół: mili od 

í głównego traktu, a milę od Miasta Powiatowego po- 
łożone, mające szacunku hypotecznego Rsr. 15,000, 


_ potrzebna jest SUMMA Rsr. 8,806, na 1szy numer bypoteki 


tychże Dóbr, na lat trzy, lub do czasu odnowić się mającej po- 
życzki Tow: Kredyto: Ziems:. — Potrzebną jest także SUMMA 
Rsr. 15,006, na 1szy numer Dóbr w jurysdykcji Trybunału Ra- 
liskiego, w Pcie Wieluńskim, lub też Dobra te posiadające wszystkie 
przymioty do prowadzenia korzystnego gospodarstwa, odległe parę 
mil od kolei żelaznej, są do sprzedacia za Rsr. 34,500.  Bliższa 
wiadomość u Pawła Prylińskiego Adwokata, przy ulicy Nalewki 
pod Nrem 2238. 

W Gubernji Lubelskiej, Powiecie Radzyńskim, na trakcie bitym 
Brzesko- Litewskim, o milę od Międzyrzeca a o dwie miłe od mia- 
sta Powiatowego Biała, jest do sprzedania z wolnej ręki MAJE- 
TNOŚĆ ZIEMSHA, ROGOŻNECZKA zwana, składająca 
się z folwarku i wsi zarobnej, i kilkunastu Czynszowników. = 
Majętność ta' ma ogólnej rozległości włók nowo-pols: 45, a w tej 
lasu borowego włók 7; gaju dobrze zahodowanego włók 4; Łąk 
dworskich na 130 przeszło far siana; grunta po największej czę- 
ści Żytnie, znajduje się jędóak część pod pszenicę; przestrzeń grun= 
tów ograniczona ze dwóch stron rzekami rybnemi. Budowle w da- 
brym stanie; dom mieszkalny wygodny; Austerja intratna; Ogród z 
fraktowy porządny. Majętność ta może być kupiona z Inwen- 
tarzem lub bcz; granice pewne bez kontrowersów; hipoteka czy- 
sta; pomiar szczegółowy gotowy. Wiadomość powziąść można 
kaźdego czasu na gruncie, u Właściciela. 

W dobrach Gawarczów, Pow: Opoczyńskim, Gub: Radomskiej, 
6 mil od Kolei Żelaznej Piotrków, 5 mil od rzeki Pilicy w ch kie- 
runkach, tojest: od miast Sulejowa, Inowłodza i Nowego Miasta od- 
ległych, znajdają się de sprzedania ZBOŻA w najpiękniejszych ga- 
tunkach: Zyta korey 2000, Pszenicy k. 500, Owsa k. 1500. ką 
czmienia k. 400, Grochu polnego pięknego: k. 150, i przeszło 6 


— -856 = 


centnarów Siana gruutowego pogodoie zebranego. Chcący kupna, 
może się zgłosić franko przez ostatnią pocztową stację Końskie, do 
Rządcy dóbr do Gawarczowa, lub sam na miejsce przyjechać dla 
obejrzenia gatunków zboża. Odstawa do którego bąć punktu zacy- 
towanego, może być uskutecznioną częścią siłą miejscową, częścią 


przez włościan i furmanów. 
DOWÓD Banku Polskiego na zastawione kosztowności, Wy- 
dany za Nrem 31,923, zagubiony został, Uprasza się Znalazcę 
o oddanie takowego do Kantoru Banku Polskiego; ostrzega się za- 
razem, iż Żadnej korzyści mieć z niego nie będzie, gdyż zastrze- 
żenie, gdzie należy, ucżynionem zóstało. 

W. Dobrach Ustanów, w Okręgu Czerskim, Po- 
wiecie i Guberuji Warszawskiej, oddalonych od War- 
szawy mil 3, od m. Piaseczna mila 1, jest od 1go 
Lipca r. b., do w ypuszezenia PACH'T KRÓW 

60— Tamże jest do sprzedania kilkadziesiąt sztuk BYDŁA 

młodzieży, dobrej rassy, w różnym wieku, i kilkanaście Z R E- 

BARÓW zstadniny, w każdym czasie; wiadomość na gruncie. 

e ODDA POOD ODDA DOD NOG N000000I0ŁŁ0000 0000 EA 

$ TUALETHE z rozmaitemi PACHNIDEAMEI, 
POMADY i PERFUMY w różnych zapachach, OLEJEK MA- 
RASSAR i FIXATUARY do włosów, MYDEŁKA pachniące 
wszelkich kształtów i gatunków, są do nabycia po cenie barg 
dzo przystępnej, we wszystkich Składach naszych, a miano- $ 
wicie: w Składzie głównym przy ulicy Nalewki Nro 2244; 


va Krakowskiem Przedmieściu w domu JW. Hr: Andrzeja Za- 
moyskiego; oraz na Podwalu w Haudlu P. M. Giersza. 
Bracia Natanson, 
Fabrykanci Mydeł i Pachnideł. 3 
WoD DAE DD DODA ADA DOO DOE DOO DDD GDŁEOŁIIEDAEPŁOEGDŁAŃ 
Rsr. 15 nagrody. — Dnia 2 b. m. w małym Teatrze Jub w bufecie, 
wypadła z kieszeni PACZKA papierków : 19 po 1 rublu, 3 po 10 
rubli, 11 25 rubli sr:, razem 74 rublisr:. Uczciwy Znałazca raczy 
zwrócić na Krako:-Przedm: pod Nr 450, obok Rezlera, na 2m pię- 
trze od frontu, do Pałkownika. 


-Z powodu zamierzonego nabycia Domu drewnianego 
z Qgrodem, w Przysiołku Mokradki, w Gmin i aA- 
lexaadrja, w Gub: Lubelskiej, pod Nr 34 położonego, bę- 


ny a 


siądają-34E 
-gcy ku temu odpowiednie Kapitały, najkorzystoiejby takową 
-żzalożyć mogli w DOBRACH KOŚCIELNEJ-WSI, położonychą 
goiedaleko Kalisza: o 100 kroków od Prosny do Warty wpa-ż 
=gdającej. Grunt rozciągający się na 6,000 blisko morgów Ma- 
zkudeburskich, szczególniej przydatny do sadzenia Buraków.;$ 
DOBRA ie są do sprzedania lub wydzierżawienia odą? 
Sgo Jana r. b.— Cała przestrzeń wynosi do 10,000 mor- 
sów. Grunt pszenny; łąki; znaczny inwentarz; pańszczy-żE 
SKzwa piesza i z zaprzęgiem, do 21,000 rocznie; zgoła znacznej 


E mogą być osiągnięte przez kupno lob dzierżawęge 


ych dóbr. Bliższą w tej mierze ioformację powziąść mo $= 
Żna w Warszawie w Kantorze Domu Handlowego J. $. fł0-3E 
sen, przy ulicy Miodowej pod filarami, lub n DziedzicaŹ8 
tych dóbr, Tadeusza Zakrzewskiego, który do 15go Lipcaż 

b. w Kaliszu przebywać zamierza. © E 


Dnia 18 b. m, przybłąkał się na ulicy Krakow:- 
Przedm:, PIESEK z rassy angielskich wyżełków; 
Właściciel za udowodnieniem, odebrać go może 


2637, na 2m piętrze od frontu. 


+ przy ulicy Warszawskiej, do domu Pinkusa; gdzie jak dawniej // 


w każdym czasie przy ulicy Zródłowej pod Nrem ' 
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N SWW I I SJ” SJ y ` A I 
) DOBRA ZIEMSKIE, trzy mile od Warszawy% 
© blisko kolei Żelaznej położone, 11 włók dobrze zakonserwo- 
Ą wauego Lasu, a 50 włók. m. n. p. ogólnej powierzebni mają: 
Ace, w gruntach w połowie pszennych, w połowie żytwich, 
ą klassy pierwszej, z Łąkami i Pastwiskami dostarczającemi; 2 
fa DOMEM MIESZKALNYM bardzo wygodnym i gusto-4 
A onie urządzonym; są z wolnej ręki do sprzedania od SF, 
Ś Jana r. b. Bliższą wiadomość powziąść można w Kantorze % 
7 Loterji P. Nelken przy ulicy Seoatorskiej. i 
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KAN T-O R 
KORRESPONDENCYT; PROŚB I STRĘCZEN 

przy ulicy Bednarskiej Nro 2680 w Hotelu Podlaskim. 

Pewiea usposobiony na PISARZA do jakiej Fabryki w War- 
szawie lub na Prowiucji, posiadający przytem kaucję wynoszą- 
cą Rsr. 300, pragnie przyjąć podobny: obowiązek, lub RZAD- 
CW DOMU w Warszawie. Wiadomość w powyższym Kan- 
torze.— S. B. + be i 

GORZELANY razem Piwowar, wydoskonalony, zaopatrzony 
w chłubne bardzo świadectwa, jakoteż i ustną rekomendację; mieć 
mogący od osób znaeznych, tak co do znajomości swej sztuki, jako 
teżi prowadzenia się, pragnie przyjąć obowiązek Gorzelanego iPi- 
wowara w znacznych dobrach, z pensją lub bez, pod waruakami; 
przytem wielu innych do różnych obowiązków Officyalistów. Wia- 
domość w powyższym Kantorze. — S. B. 


Z Kantoru Złeceń przy ul: Wierzbowej Nr 473 c. 


Jest do sprzedania za umiarkowaną cenę, z powodu wyjaz- 
du, FORTEPJAN maboniowy, o 6u oktawach, w dobrym sta- 
nie, przy ulicy Chłodnej pod Nr 902, ną dole od wchodu po le- 


wej ręce, drugie drzwi. 


iŚ ravo ciepła stopni 9. Wczoraj w południe ciepła 12. 
d Wiśle stóp 4 cali 5. 
d > 
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A Niżej. podpisany, utrzymujący RESTAURACJĘ / 
Ú w mieście Kutnie, mam zaszczyt donieść Szano; Publiczno- 
ści, iż mieszkanie swe przeniosłem z pod Nru127 pod Nr14 


7 


N 


p 
/ 


// tak i teraz, dostać można wszelkich Napojów i Przekąsek, © 
Mpo cenie jak najumiarkowańszej. Przyjmuję oraz wszelkie 


M sajsmaczniej sporządzone.— Tomasz Kovstasty Werner. 


= Sa 


+ 
RESTAURACJA POD ZŁOTĄ GRU- 
SZKĄ,— Mając ciągle na uwadze, aby 
we wszystkiem godnie odpowiedzieć po- 
łożonemu dotąd we mnie zaufaniu Szano: 
Publiczności, mam zaszczyt donieść, Że 
w Restauracji mojej przy ul: Rymarskiej, 
obok Kommissji Rząd: Przych: i Skarbu, 
oprócz OBIADOW, które pod względem 
dobroci, świeżości i taniości juź słusznie 
ocenione zostały; dostać možna wszelkich 
NOWALJI, a mianowicie : Raków, Kur- 
cząt, Szparagów i t.d., również po nader 
przystępnej cenie. — Przy tej. sposobności, polecam także liczny 


mój zapas WIN węgierskich (od kop: 60 do rs. 5 k. 40 butelka), . 


francuzkich i reńskich; Porter prawdziwy angielski, różne Likiery 
franeuzkie, Piwo bawarskie, nadzwyczajne, jałowcowe it. d.;—Ró- 
wnież podejmuję się, za poprzedoiem zamówieniem, dostarczyć i 


* urządzić wszelkie ŚNIĄDANIA i ROLACJE, zaręczając za dobre 


i smaczne przyrządzenie na czas naznaczony. — Jan Łaszkiewicz, 


W Drakarni Kurjera Warsz:,— W otoo druxować. Warszawa d. 10 (22) Czerwca 1851 r. — Starszy Cenzor, LiT, 7ripplin. 


Q zamówienia. na Śniadania, Obiady, i Kolacje; wszystko jak% ` 


